
Potrzeba deregulacji branży telekomunikacyjnej w Polsce i usuwania barier 

inwestycyjnych – klucz do innowacyjności i konkurencyjności gospodarki 

Sektor telekomunikacyjny w Polsce od lat pełni rolę fundamentu dla cyfrowej transformacji 

gospodarki, umożliwiając rozwój nowoczesnych technologii, takich jak 5G, Internet Rzeczy 

(IoT) czy rozwiązania oparte na sztucznej inteligencji. Jednak pomimo dynamicznego 

wzrostu zapotrzebowania na usługi telekomunikacyjne, branża ta nadal zmaga się z licznymi 

wyzwaniami regulacyjnymi i administracyjnymi, które ograniczają jej potencjał inwestycyjny i 

innowacyjny. Izby branżowe od dawna wskazują, że deregulacja sektora oraz usunięcie 

barier inwestycyjnych to niezbędne kroki, by sprostać rosnącym oczekiwaniom rynku i 

zapewnić Polsce pozycję lidera w regionie Europy Środkowo-Wschodniej. 

Wyzwania regulacyjne hamujące rozwój sektora 

Branża telekomunikacyjna w Polsce działa w środowisku silnie regulowanym, co jest 

zrozumiałe z perspektywy ochrony interesów konsumentów i zapewnienia bezpieczeństwa 

sieci. Niemniej jednak obecne ramy prawne, w tym przepisy dotyczące budowy 

infrastruktury, pozwoleń środowiskowych czy zasad użytkowania częstotliwości radiowych, 

często okazują się nadmiernie restrykcyjne i nieprzystające do realiów technologicznych XXI 

wieku. Przykładem może być długotrwały proces uzyskiwania pozwoleń na budowę stacji 

bazowych, który w wielu przypadkach trwa nawet kilkanaście miesięcy. W dobie 

konieczności szybkiego wdrażania sieci 5G takie opóźnienia są nie do zaakceptowania – 

zarówno z punktu widzenia operatorów, jak i przedsiębiorców oraz konsumentów 

oczekujących dostępu do nowoczesnych usług. 

Dodatkowo, regulacje dotyczące opłat za użytkowanie pasma radiowego oraz wymogi 

związane z aukcjami częstotliwości generują wysokie koszty dla przedsiębiorstw 

telekomunikacyjnych. Te obciążenia finansowe przekładają się na mniejszą pulę środków 

dostępnych na inwestycje w infrastrukturę, co z kolei spowalnia rozwój sieci nowej generacji. 

W efekcie Polska, mimo swojego potencjału, pozostaje w tyle za krajami Europy Zachodniej 

pod względem dostępności szybkiego internetu i zaawansowanych technologii 

komunikacyjnych. 

Bariery inwestycyjne – administracja kontra rozwój 

Jednym z kluczowych problemów, na które od lat zwracają uwagę przedstawiciele branży, 

są bariery inwestycyjne wynikające z biurokracji i niejednoznacznych przepisów. Proces 

inwestycyjny w sektorze telekomunikacyjnym wymaga uzyskania szeregu zgód i pozwoleń – 

od decyzji środowiskowych, przez zgody lokalnych samorządów, po akceptację właścicieli 

gruntów. Każdy z tych etapów wiąże się z ryzykiem opóźnień, a często także z 

nieuzasadnionymi kosztami administracyjnymi. W praktyce oznacza to, że przedsiębiorstwa 

telekomunikacyjne muszą przeznaczać znaczną część swoich zasobów na pokonywanie 

przeszkód proceduralnych, zamiast skupić się na realizacji projektów infrastrukturalnych. 

Sytuację pogarsza brak spójności między regulacjami na poziomie krajowym a lokalnym. 

Przykładowo, gminy często wprowadzają własne obostrzenia dotyczące lokalizacji masztów 

telekomunikacyjnych, co prowadzi do sytuacji, w której inwestorzy napotykają sprzeczne 



wymogi w różnych częściach kraju. Tego typu niekonsekwencja nie tylko wydłuża czas 

realizacji inwestycji, ale także zniechęca zagranicznych inwestorów, dla których 

przewidywalność i stabilność otoczenia prawnego są kluczowymi czynnikami przy 

podejmowaniu decyzji o wejściu na dany rynek. 

Kolejnym aspektem utrudniającym rozwój sektora jest niedostateczne wsparcie dla 

inwestycji w obszarach wiejskich i słabiej zurbanizowanych. Budowa infrastruktury 

telekomunikacyjnej w takich lokalizacjach jest mniej rentowna, a obecne mechanizmy 

wsparcia publicznego – choć istnieją – nie są wystarczająco efektywne, by zachęcić 

operatorów do działania. W efekcie mamy do czynienia z tzw. wykluczeniem cyfrowym, które 

dotyka znaczną część społeczeństwa i hamuje rozwój gospodarczy regionów oddalonych od 

dużych aglomeracji. 

Deregulacja jako impuls dla innowacji 

Deregulacja branży telekomunikacyjnej w Polsce mogłaby stać się katalizatorem dla 

przyspieszenia inwestycji i wdrażania innowacyjnych rozwiązań. Uproszczenie procedur 

administracyjnych, skrócenie czasu oczekiwania na pozwolenia oraz wprowadzenie 

jednolitych standardów regulacyjnych na poziomie krajowym to kroki, które znacząco 

obniżyłyby koszty operacyjne przedsiębiorstw. Uwolnione w ten sposób środki mogłyby 

zostać przeznaczone na rozwój sieci 5G, rozbudowę infrastruktury światłowodowej czy 

prace badawczo-rozwojowe nad technologiami przyszłości. 

Sieć 5G, będąca jednym z priorytetów zarówno dla sektora prywatnego, jak i administracji 

publicznej, wymaga szczególnego wsparcia w postaci liberalizacji przepisów. Jej wdrożenie 

nie tylko zwiększy prędkość i niezawodność połączeń, ale także otworzy drzwi dla nowych 

modeli biznesowych w takich dziedzinach jak inteligentne miasta, telemedycyna czy 

autonomiczne pojazdy. Jednak bez zdecydowanego działania na rzecz usunięcia barier 

inwestycyjnych Polska ryzykuje pozostanie w tyle za innymi krajami, które już teraz 

skutecznie wykorzystują potencjał tej technologii. 

Co więcej, deregulacja mogłaby przyczynić się do zwiększenia konkurencyjności na rynku 

telekomunikacyjnym. Uproszczenie zasad funkcjonowania sektora mogłoby zachęcić 

mniejsze firmy do oferowania innowacyjnych usług, co przełożyłoby się na większą 

różnorodność ofert i niższe ceny dla klientów. 

Korzyści społeczne i gospodarcze 

Usunięcie barier inwestycyjnych i deregulacja sektora telekomunikacyjnego przyniosłyby 

wymierne korzyści nie tylko dla przedsiębiorstw, ale także dla całego społeczeństwa i 

gospodarki. Dostęp do szybkiego internetu stał się w dzisiejszych czasach równie istotny jak 

dostęp do energii elektrycznej czy wody – jest warunkiem koniecznym dla funkcjonowania 

nowoczesnego biznesu, edukacji zdalnej czy usług publicznych. Pandemia COVID-19 

unaoczniła, jak kluczowa jest niezawodna infrastruktura telekomunikacyjna, a jednocześnie 

obnażyła braki w jej dostępności w wielu regionach Polski. 

Rozwój sieci nowej generacji przyczyniłby się także do tworzenia nowych miejsc pracy – 

zarówno w samym sektorze telekomunikacyjnym, jak i w branżach zależnych, takich jak IT, 



logistyka czy produkcja. Inwestycje w infrastrukturę przełożyłyby się na wzrost PKB, 

zwiększenie wpływów do budżetu państwa oraz poprawę pozycji Polski w 

międzynarodowych rankingach innowacyjności i cyfryzacji. 

Nie można również zapominać o wymiarze społecznym. W dobie cyfryzacji wykluczenie 

cyfrowe staje się jedną z głównych przyczyn nierówności społecznych. Deregulacja i 

ułatwienia inwestycyjne umożliwiłyby szybszą rozbudowę infrastruktury w regionach 

dotychczas pomijanych, co pozwoliłoby na wyrównanie szans dla mieszkańców obszarów 

wiejskich i małych miejscowości. 

Rekomendacje dla decydentów 

W świetle powyższych argumentów, rynek wzywa do podjęcia pilnych działań na rzecz 

deregulacji sektora telekomunikacyjnego i usunięcia barier inwestycyjnych. Kluczowe 

rekomendacje obejmują: 

1. Uproszczenie procedur administracyjnych – wprowadzenie jednolitego, 

przyspieszonego procesu uzyskiwania pozwoleń na budowę infrastruktury 

telekomunikacyjnej, z wyraźnym określeniem maksymalnych terminów na wydanie 

decyzji. 

 

2. Harmonizacja regulacji – zapewnienie spójności przepisów na poziomie krajowym i 

lokalnym, eliminując sprzeczne wymagania. 

 

3. Zmniejszenie obciążeń finansowych – obniżenie opłat za użytkowanie 

częstotliwości oraz wprowadzenie zachęt podatkowych dla inwestycji w 

infrastrukturę, szczególnie w obszarach o niskiej rentowności. 

 

4. Wsparcie dla innowacji – stworzenie funduszy i programów wspierających badania 

i rozwój w zakresie nowych technologii telekomunikacyjnych. 

 

5. Edukacja i dialog społeczny – kampanie informacyjne rozwiewające mity 

dotyczące wpływu infrastruktury telekomunikacyjnej na zdrowie i środowisko, co 

mogłoby zmniejszyć lokalny opór wobec inwestycji. 

 

Podsumowanie 

Sektor telekomunikacyjny w Polsce stoi przed historyczną szansą, by stać się motorem 

napędowym cyfrowej gospodarki. Jednak aby w pełni wykorzystać ten potencjał, konieczne 

jest odważne podejście do deregulacji i likwidacji barier inwestycyjnych. Eksperci 

konsekwentnie podkreślają, że obecne regulacje, choć dobrze intencjonowane, w wielu 

przypadkach działają na niekorzyść zarówno branży, jak i społeczeństwa. Czas na zmiany 

jest teraz – dalsze zwlekanie może oznaczać utratę konkurencyjności Polski na arenie 

międzynarodowej i spowolnienie tempa cyfryzacji, na którą czeka zarówno biznes, jak i 

obywatele. Deregulacja to nie tylko postulat sektora telekomunikacyjnego, ale inwestycja w 

przyszłość całej gospodarki. 


